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„Jaś i Małgosia" 
BAś!lr W l·ch AKTACH 

A. WETTE 

Muzyka: E. Humperdincka 

Streszczenie: 
żył s1obie rnz ubogi mio

tlarz, który miał dwoije dzieci: 
Jas1ia i Małgosię. Nie miał bie-

Walerian Bierdiajew dak ~Zicz~ścia, ~le mu. się ~o
wodz1ło, Jego mioteł n11e chcHł~ 
ntlct kupować, tak że w oha
cie bywało nieraz i głodno 

i chłrodno. Pewnego dnia miotlarz po·s'zedł na targ, a ż:ona 
jego, Gert·ruda, wys·zła z chaty, nakazując dzieoiom, żeby 
pilnorwa"ły poleconej im roboty. Ale dz.ieci, jak to dzieci! 
Gwarzą sobie i ra1z po raiz spoziera~ą na stół, na k1tórym 
stoi g,atnek z mlekiem, da;r pbcz.ciwe1 sąsia/dkri. Porzuciły 
wreszcie robotę i śpiewając, cies,zą się, ja/ka to smaczna 
kolacja je czeka! Nades,zła matka; zaczęło się od ła~ań 

_ i krzyków, a Sik;o·ńazyło na biciu; ucieka1jąc prized róz.gą, 
dzieci sprawiły mimowoli, że zaśl~ptona gnriewe1m matka 
rozbiła przypadkiem gamelk z mlekiem, p·oczem W}'IPę· 
dziła gł•o'dne dzieci z pustym kos·zyozkiem i nakazała im 
iść do lasu po jaigody, zaibrania1ąc wra.cać do dOiIIlu, póiki 
nie uzbierają pełnego kosz'1czika. POibiegły w las przera
ż,one dzieciaki. Zasnęła wyczerpana gniewem i strapiona 
Gertruda; zbudził ją dopiero głos męża, który wrócił 
z targu. Udało mu się tego dnia. Sprzedał ws·zyisrtłcie 
miotły, zarobił spo·ro gros.za, nakupił zapasórw żywn1o·ści 
i p:rizyniósł jeszcze t:r1ochę g·otowizny. Zajęci prizegrlądainiem 
zapasów, zapomnierli otbo1e o dzieciach, aż wreszcie 
miotlarz zauważył ich nieobecność. Musiał wysłuchać 
długiej historii o i.eh lenistwie, ps.otach i o naikazie matki, 
żeby się nie odważyły wracać z la1su, dopóki nie uzbiernją 
pełnego koszyczka jagód. P.01rwał się za głorwę przerażony 
ojciec. A nuż je pochwyci w swe sidła niecna czarownica, 
zwabiająca dzieci domkiem z piernika!.„ Przepadną bie· 
dactwa! Biegną stroskani r1odzice na ratunek swych dZ'ieci. 

One tymczasem poszły w lais i naizbierały jagód; 
Małgosia plecie wianUJsz:ki, śpiewa piosenki i wraz z Ja
siem cies1zy się, echem, kt,6re odpowiada na ich wołania, 
to znów kukaniem kukułek. Zgłodniałe usiadły wresrzde 

I 

pod drzewem i niby na żal't zaczynają się częstoiwać 
jagodami. Ja jedną.„ ty jedną„. Ale w pewnej chwili 
spo1jr,zały po sobie z przerażeniem, zobaczywszy pusty 
koszyczek. Jalk teraiz wracać do domu? Nie można, tam 
czeka zła, rozgniewana matka. Zbie·rać jagody na no•wo? 
W lesie ciemno, coraz ciemniej .„ Przysiadły dzieci na 
murawie i tulą się do siebie ze strachem, gdyż zdaje im 
się, że we mgłach, co pełzną po ziemi, wją się jakie·Ś 
widziadła. Wreszcie o.gamia je znużenie . Wyszedł oto już 
z lasu Dziadek leśny i na zmęczone powieki sypie maik. 
za,sypiają przytulone do siebie dzieci. A we śnie widzą 
otwarte niebiosa i ainielskie zastępy czuwarjące nad ich 
snem. 

Wstał S'Zary świ!t, więc i dzteci zbudziły się ze snu. 
Opowiadają sobie senne dziwy, oglądają się wk1oł.o, a tu 
przed nimi domek! Domek, jak prawdziwy, ale je.go ściany 
z piernika i łalkoci. Skrada1ą się dzieci pod domek cicho, 
cichutko i wpadają w sidła cz·arownicy. Wyrszła ona nie
postrzeżenie z domu, chwyciła Jasia i zaimknęła w klatce. 
Utuczy go najpierw, a potem upiecze i zje. Pali czarorwnica 
w piecu, potem podniebne loty na miot.le odprawia, 
a wróciwszy na ziemię, zaczyna badać Ja1sia. Ale sprytny 
Jaiś zamiais.t palca .wysunął z k1latki cieniuitki patyc.zek. Za 
chudy dla cz.arownicy. Wiedźma ~wrarca oczy na Małigos1ię. 
Dziewczynka tłusta i rumiana. Więc do pieca każe j.ej 
zajrzeć, czy ciaisito gotowe. Jaś prze1StTzeiga po cichu 
siostrę, która mówi, że nie wie, jaik ma wypełnić rozlka1z 
i prosi c.zarorwnicę, aby 1jej pokazała. Nachyliła się wiedź
ma do pieca, dzieci podbiegły z tyłu, wepchnęły czarorw· 
nicę do ziejącej czeluści i zatrzasnęły drzwi ... Smaży się 
wiedżma we własnym pie· 
cui Tańczą dzieci kofo pieca 
pełne radorści, a potem mocą 
zaklęć używanyich przez Babę 
Jagę o:dozarowują te wszyst
kie nies•z,częśHrwe dzieC'i, ~tóre 
poprzednio padły ofiarą s1wo
j ego łakomstwa. Zwiększa się 
dziecinne koło, rozbrzmierwają 
radosne okrzyki, lecz po
ws,zechna radość i uciecha 
osiągają swój sz,czyt, gdy 
przed domkiem z piernika 
zjawia się razem z żoną sta,ry, 
:z;dyszany miotla·rz i porywa 
w objęcia swoje uikochane 
pociechy. 

Adolf Popławski 
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BASŃ W 3 AKTACH ADELAJDY 

Piotr, miotlarz 

Gertruda, jego żona 

Jaś ·1 
Małgosia 

Baba Jaga 

Dziadek leśny 

Poranek 
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ETTE, MUZYKA E. HUMPERDINCKA 

by: 

Roman Wraga 

Halina Stecka 

Helena Terenkoczy 

Lucyna Szczepańska 

j Ada Lenczewska-Sławińska 

\ Stefania Marynowicz-Madeyowa 

Helena Korff-Kawecka 

Zaczarowane ·; dzieci, Aniołowie 

Akt I - w domu. Akt li - w lesie. Akt III - przed chatką Baby Jagi 

Kapelmistrz: Walerian Bierdiajew. 

Dekoracje: prot. Stanisław Jarocki 

Reżyser: Adolf Popławski 

Chórmistrz: Feliks Rybicki 

Tańce i ewolucje ukł°''u prof. Jana Cieplińskiego 
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Plan miasta Warszawy z wrysowanym teatrem 

Ceny • • mieisc 
Normalne Ulgowe -il ____ - - - ----- - 1 fund. Czerw. Brutto 

Rzqd I I fund. I Czer~ .ll: Brutto I Netto I Pracy I Krzyż ! Netto 
1 

Pracy Krzyz ,[ 

l, 2 10.-- 1 o.5o 0.10 IJ 10.60 5.- o.4o I 0.10 li s.5o 
3, 4 9. - o.5o 0.10 9.6o 4.5o 0.40 I 0.10 5.-
5. 6 8.- 1 0.50 0.10 I 8.60 4.- 0.30 0.10 4.40 
7, 8 7.- O.SO 0.10 1-_ 7.6"0 3.50 0.30 0.10 3.90 
9, 10 6.- , 0.50 0.10 I 6.60 3.- 0.20 0.10 3.30 

n. 12, 13 5.- o.4o 0.101-5.5o 2.50 I 0.20 0.10 2.80 
14, 15, 16 4.- I 0.30 I 0.10 4.40 2.- 0.10 0.10 I 2.20 

~~~~---3.~:~-~~ I - 3.30 1.50 I 0.10 I 0.10 I J.70 

l=I B=a=l.=ko=n=:,~L-0 żi] -- 6. -_ I 0.5~-r 0.1~ 11 · ---- 6.60 r 3:- 1 O.TO I 0.10 li 3.20 --

Balkon 
II 

R~'i - :_-,-0.3: 0.10 -1 4.40 2.- 0.10 I 0.1011 - ~~0 - -
3, 4 3.- 1 o 20 0.10 I 3.30 1.50 0.10 0.10 I 1.70 

5, 6, 7 2.50 0.20 I 0.10 I 2.80 1.25 I 0.10 0.10 I 1.45 
8, 9, 10 . 1.50 0(10 1 ·~ 0.1 o li 1.70 0.75 0.05 0.05 0.85 

Plan widowni 

NKW-Druk, Warszawa 




